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WYDANY NA EM 22 SZCZEPU „WATRA” I HONOROWEGO KOMI- 

TETU FUNDACJI SZTANDARU NA DZIEN PRZEKAZANIA SZTANDARU 

W) Zawaternik w gwarze góralskiej — duże, żywiczne polano dokładane do ogniska, aby utrzy- 

mać żar watry. 
  

„„.. Sztandar wywodzi się od dawnych znaków bojowych. W Związku Harcer- 
stwa Polskiego sztandar jest godłem jednostki organizacyjnej. Jest on wyrazem 
treści ideowo-wychowawczych Związku, wierności harcerskim ideałom, symbo- 
lem kontynuacji dziejów Polski, tradycji historycznej oręża polskiego i historii 
Związku Harcerstwa Polskiego. Wyraża jedność działań i przeżyć oraz gotowość 
służenia Ojczyźnie i poświęcenia jej sił przez wszystkie harcerskie pokolenia. 

Otaczany najwyższą czcią i szacunkiem sztandar jest trwatym znamieniem 
tożsamości, honoru, dumy i godności każdego zucha, harcerza i instruktora.” 

(Wstęp do Uchwały Nr 39 Rady Naczelnej ZHP z dnia 7.X1.1982 r. w sprawie zasad 
przyznawania, wzorów i zasad postępowania ze sztandarami Związku Harcerstwa Polskiego.)       
Rodowód 

22 Szczep Watra” im. harcmistrza Kazimierza Skorupki jest najstarszą jed- 
nostką organizacyjną Związku Harcerstwa Polskiego na Grochowie (obecnie Hu- 
fiec Praga-Południe). Rodowód swój wywodzi z 1915 r., kiedy to Stefan Miko- 
łajewski „Orsza” harcerz 10 WDH im. Marcina Borelowskiego zorganizował 
z chłopców zamieszkałych na Pradze, Kamionku i Grochowie — pluton, który 
po usamodzielnieniu się otrzymał „cyfrę” 22 WDH. Po podziale drużyny na 
dwie — 22 WDH przeniosła się na Pragę, a 32 WDH pozostała na Grochowie. 
Opiekę nad drużyną sprawowało nowo powstałe Towarzystwo Przyjaciół Gro- 
chowa, a harcerze należeli do Sekcji Wychowania Fizycznego TPG i równocześ- 
nie starsi spośród nich byli członkami Polskiej Organizacji Wojskowej. 
12.VII.1916 r. na terenie Olszynki Grochowskiej odbyła się uroczystość usta- 
wienia Krzyża na pobojowisku z 25.11.1831 r. W uroczystości tej wzię ły udział 
delegacje całej Polski, a Grochowska Drużyna Harcerzy trzymała warty honoro- 

we. Było to jej pierwsze publiczne wystąpienie. W dniach 10—11.X1.1918 r. starsi 

harcerze obu drużyn 22 i 32 WDH wstąpili ochotniczo do Wojska Polskiego, głów- 
nie do 5 Pułku Piechoty Legionów „„Zuchowatych” i Batalionu Harcerskiego. 
Młodsi pełnili służbę w Plutonie Praskim Pogotowia Młodzieży dowodzonym 
przez Mariana Łowińskiego. Drużynowym został wówczas Czesław Kołpaczyń- 

ski, a po jego wstąpieniu do Wojska Polskiego jesienią 1919 r. komendę nad po- 

zostałymi harcerzami objął Janek Makowski. W tym też czasie drużyna uzyskała 
siedzibę w nowo otwartej Szkole Powszechnej Nr 60 przy ul. Krypskiej 47 (Świd- 
rzańskiej 10). 

W połowie grudnia 1920 r. organizowanie nowej drużyny harcerzy na Kamion- 

ku i Grochowie rozpoczął Kazimierz Skorupka. Przyję ła ona nazwę 1 Kamion- 

kowskiej Drużyny Harcerzy, a po połączeniu z 32 WDH — Komenda Chorągwi 
nadała jej 6.V.1921 r. tradycyjną, tę z 1915 r. „cyfrę” — 22 WDH, i patrona 
Króla Władysława Łokietka. Drużynowym został Kazimierz Skorupka, a przy- 
bocznym Janek Makowski. W dwudziestoleciu międzywojennym 22 WDH zrze- 
szała młodzież z robotniczego środowiska warszawskich przedmieść: Grochowa, 
Kamionka i Gocławka, uczęszczającą do Szkół Powszechnych Nr 54, 60, 90, 

149, 181 oraz Zakładu Wychowawczego (dla sierot) prowadzonego przez Braci 

Albertynów. Wieloletnim drużynowym i twórcą świetności drużyny był harc- 

mistrz Kazimierz Skorupka — tramwajarz warszawski. Sekundował mu niezmor- 

dowany harcmistrz Jan Makowski oraz liczne grono instruktorów i starszych har- 

cerzy: harcmistrz Leszek Makowski, podharemistrze: Jerzy Przyjemski i Henryk 

Ostrowski, HR Franciszek Kuczewski i wielu wielu innych. Drużyna, działająca 

w ubogim robotniczym środowisku, była jedną z przodujących w Warszawie; sta- 

rała się nie ustępować w niczym drużynom mającym lepsze warunki pracy. Wy- 

razem tego było m.in. wytypowanie 22 WDH z K. Skorupką na uroczystość wrę- 

czenia Prezydentowi RP Stanisławowi Wojciechowskiemu — Krzyża Honorowego 

Harcerza Rzeczypospolitej w dniu 8.V.1924 r. Od 1928 r. drużyna posiadała ka- 
tegorię „A”” — to znaczy kategorię „Drużyny Harcerskiej” i była co rok klasyfi- 

kowana na tym poziomie. Środowisko społeczne w którym działała drużyna było 

nadzwyczaj ubogie; po pierwszym roboczym obozie drużyny latem 1922 r. część 
uczestników mogła dopiero za zarobione tam pieniądze nabyć mundury, czapki 

  

  

DOROBEK 
UYDRUDICZY 

Prasa, broszury, książki, jednodniówki 

towarzyszą harcerstwu już ponad 70 lat. 

Pierwsze arkusze książki A, Małkowskiego 
„Scouting jako system wychowania mło- 

dzieży”, pierwsze zeszyty lwowskiego 
„Skauta” były zarzewiem polskiego skau- 
tingu, a rozwój ruchu postępował w ślad 
za słowem, drukowany m słowem. Wydaw- 

nictwa niosły dobrą nowinę harcerstwa, bu- 

dziły ze snu, propagowały idee odrodzenia, 

pracy, walki... Niosły powiew młodzień- 

czego entuzjazmu, wzywały do harców, na 

pola, w lasy i góry, wzywały do walki z sa- 

mym sobą ... 
Harcerska działalność wydawnicza, to 

nie tylko praca z myślą o czytelnikach, to 
także ważny dział pracy programowej, kon- 
cepcyjnej, tych wszystkich, którzy piszą, 

redagują, korespondują z czytelnikami, ilus- 

trują czasopisma i książki, Jakaż to wspa- 
niała przygoda. 

Harcerska bibliografia druków zwartych 
liczy około 4 tysięcy pozycji. Bibliografia 

czasopism sumuje blisko 1200 tytułów. 
Pisma, pisemka, tygodniowe, dwutygodnio- 

we, miesięczne, kwartalne i te najczęściej 
nieregularne; jednodniówki, broszury, książ- 

ki i książeczki, Małe podręczne „„Harce 

w polu” i albumowe „,Polacy na Dżembori”. 

Wydawane przez Naczelnictwa i Główne 

  

W NUMERZE: 

* SZTANDAR — £. Wójcik, G. Nowik 

| * NASZ DOROBEK 
WYDAWNICZY — G. Wowik 

* KAMPANIA „BOHATER” 

* FUNDATORZY SZTANDARU 

* OPIS SZTANDARU 

* „DZIAD” — HARCMISTRZ 
KAZIMIERZ SKORUPKA 
— F. Kuczewski 

* W KRĘGU WATRY 

* KRAG SOSNY - M. Dominiak 

* KRĄG JODŁY-P. Czuba 

* KRĄG DĘBU — M. Sora, 
D. Sołomko 

* KRĄG LIMBY — £. O+dakowska 

* APEL POLEGŁYCH 

— M. Dominiak 

  

Zespół redakcyjny składa ser- 
deczne podziękowanie Wszystkim, 
którzy przyczynili się do zebrania 
i opracowania materiałów oraz 

wydania niniejszego pisma.        



"Kwatery, Biura Wydawnicze i najrozmaitsze 
oficyny, w kraju i na obczyźnie, wydawar 
ne przez hufce i chorągwie, drużyny, szcze- 
py i kręgi instruktorskie, Jak na tym tle wy- 
gląda nasz dorobek wydawniczy? — Nie jest 
on imponujący, ale nie sposób go też pomi- 
nąć. W latach 1915—1939 — 22 WDH zdo- 
była się na dwie inicjatywy wydawnicze: 
1. Pisemko 

ibuty. Aby zakupić sprzęt a i pokryć koszty wyjazdu na obóz niezamoż- 
nych harcerzy, impu e: zabawy kar loterie, 
wyświetlano filmy h ki d narty. Słynne były 

jk wędrówki na ych na boże nad Wigrami kajakach, zimowis- 
ka! urządzane w domkach śniegowych, obozy z braku namiotów lokowane w sza- 
łasach z żerdzi krytych papierem lub Dopiero w 1938 r. , 
drużyna zakupiła pierwsze namioty, a harcerze wyremontowali żaglówkę „Furkot' 
A akc Koło Przyjaciół Harcerstwa pod przewodnictwem Pani 

drużynie sztandar. W zasadzie 

  

  

  

  

  

  1. Pisemko drużyny „„Lis” 
się w pierwszej połowie lat dwudziestych 
redagowane przez Wacława Urbańskiego, 
Antoniego Majewskiego i Władysława Lind- 
nera, odbywających praktykę drukarską. 
Było prawdopodobnie drukowane w nie- 

już nie drużynie — bo w 1937 r. po Trzyletnim Wyścigu Pracy powstał 22 Szczep 
Harcerzy w składzie: Drużyna Zuchów, Drużyna Harcerzy, Pluton Skautów i Gro- 
mada Starszoharcerska, łącznie około 120 zuchów, harcerzy, skautów i i harcerzy 
starszych. Projekt daru miał wzorem do 
ze względu na tradycję udziału drużyny w w walkach o Niepodległość, w Polskiej 
0 

  

  wielkim nakładzie kilkudzii egzem- 
plarzy w formacie A-5. Na winietce umiesz- 
czone było godło drużyny stanowiące zara- 
zem tytuł pisemka. W środku opowiadania 
z życia harcerskiego, dział techniki i dużo 
humoru. Nie wiemy ile ukazało się nume- 
rów, jak długo wychodziło. Pozostał tylko 
ślad w kronice i wspomnieniach, nie zacho- 
wał się żaden egzemplarz. 

2. Kolejnym przedsięwzięciem była 
jówka 22 iej Gromady 

Młodzieży, w walkach 

o granice Rzeczypospolitej. Zamierzoną fundację przerwała wojna. 

Wojna i konspiracja 
We wrześniu 1939 r. harcerze 22 Szczepu pełnili służbę w Pogotowiu Woien- 

nym Harcerzy. Po kapitulacji Warszawy i powrocie z wia: exodusu — 
drużyna przeszła do Harcerze zab: li sprze i druży- 
ny, zbierali broń a także ukryli sztandar Towarzystwa Przyjaciół Grochowa. Naj. 

ła się Gromada i skauci, z czasem włącza- 

no do działań ai kane piątki Us na bazie przedwojennych 

  

  

  

Zuchów” opracowana przez wodza groma- 
dy Henryka Ostrowskiego i jego przybocz- 
nego Stanisława Ciszewskiego. Przygotowa- 
na była specjalnie na III Zlot Zuchów War- 
szawy w Agricoli (21 maja 1933 r.), zawie- 
rała historię Gromady, opisy zbiórek, krzy- 
żówkę z hasłem, a na czołowej stronie pod 
znaczkiem wilczka widniał rysunek zucha 

poz: „Dziad” (Kazimierz Skorup- 
ka) i i phm ez” (Henryk Ostrowski) organizowali Okręg Praga Szarych Sze- 
regów, starsi na czele z HR „Synkiem i” (F. ca) o 
się w grupę o ck ym. Prat d: ó 
phm „Groch”, „Kijanka” (Jerzy Przyjemski). który jednak ze kolęda: sa a akt, 
że znany był na Grochowie jako aktywny przedwojenny drużynowy 22 WDH — 
przekazał z wiosną 1942 r. prowadzenie drużyny HR „Wilkowi” Stanisławowi 
Bo 0 

  

  
  

  

  na y 
na była przy pomocy starszego brata Heń- 
ka — Zygmunta Ostrowskiego, w formacie 
A-4, strony 4 na cienkim kartonie. 

Jakby na przekór logice, wbrew warun- 
kom, największy rozkwit 22 Szczepu Har- 
cerzy przypadł na lata 1939-1944, czasy 
okupacji. Z 22 WDH wyrosły: Drużyna 
Grup Szturmowych — następnie pluton 
617. Drużyna, następnie Hufiec Bojowych 
Szkół przekształcony w pluton 605A. 
Drużyna, szczep a następnie trzy Hufce 
Zawiszy: „Orły Podolskie”, „Walcząca War- 
szawa”, „Szczep Sikorszczaków ”. Spośród 
nich redaktorskie i drukarskie pasje ujaw- 
niły się wśród zawiszaków: 

3. „Bądź Gotów. Pismo Rycerzy Zawi- 
szy” redagowane było przez Komendę Za- 
wiszy w Warszawie (hm Stefan Mirowski, 
hm Bolesław Szatyński, phm Jerzy Jaźwiń- 
ski i inni), natomiast stroną techniczną cza- 
sopisma zajmowali się zawiszacy Roju 
„Orły Podolskie”. Prowadzili oni przejęte 
a i Roju phm Zygmunta Głuszka „Vikto- 

— Harcerskie Zakłady Wydawnicze 

rę „Z”. Od jesieni 1943 r. do wiosny 
1944 r. co noc z soboty na niedzielę na ul. 
Dubieńskiej 14 (u Leszka Skalskiego) i na 
ul. Szczawnickiej 13 (u Państwa Porębskich) 
dnikowano na powielaczu nie tylko „Bądź 
Gotów”, ale także instrukcje, broszury, 
fragmenty podręczników metodycznych, 
rozkazy itd. Do kolorytu drukowania i fal- 
cowania należy jeszcze dodać zabawę za- 
wiszaków: Kto kogo? więcej razy? w naj- 
bardziej nieprzewidzianym miejscu pod- 
stempluje zieloną pieczątką HZW! 

4. Gdy druk „Bądź Gotów” przejęły 
typograficzne maszyny drukarskie Tajnych 
Wojskowych Zakładów Wydawniczych, 
powielacz HZW pozostawał bezczynny. 
  

2 ZAWATERNIK   
ji Szarych Szeregów jesienią 1942 r. — grupa starszych harcerzy 

22 WDH utworzyła Drużynę (Praga) PR-100 Grup Szturmowych dowodzoną 
przez „Synka”. Drużyna ta 5.III.1943 r. przekształcona została w harcerski plu- 
ton AK nr 617 z przydziałem do Dywersji Bojowej VI Obwodu AK Praga, a nas- 
tępnie do kompanii sztabowej VI Obwodu z przeznaczeniem do odbioru zrzutów. 

Grupa młodszych harcerzy 22 WDH utworzyła Drużynę (Praga) PR-400 Bojo- 
wych Szkół dowodzoną przez „Wilka”. Drużyna ta przyję ła wiosną 1943 r. naz- 
wę „Zagończyków”, a po tragicznej śmierci w katastrofie gibraltarskiej — imię 
Generała Broni Władysława Sikorskiego. 1.IV.1944 r. drużyna rozwinęła się 
w Hufiec Bojowych Szkół Grochów w składzie czterech drużyn. Hufiec był prze- 
szkolony w służbie łączności i na czas Powstania miał być przeformowany w Har- 
cerski pluton łączności AK nr 605A z przydziałem do VI Obwodu AK Praga. 

Wiosną i latem 1942 r. z grupy starszej Z wydzieleni harcerze, , którzy Po 
ukończeniu kursów ach drużyn dszych har- 
cerzy — Z ów, spośród przed EE 22 Szczepu Raacy, 
W marcu 1943 r. powstał Szczep „Orły Podolskie”, przekształcony latem w Hu- 
fiec dowodzony przez phm „Brzozę” (Leszka Skalskiego). Z początkiem 1944 r. 
Hufiec „Walcząca Warszawa” przejął phm Pelikan” (Henryk Koński), a w kwiet- 
niu 1944 r. tworzenie nowego Hufca „Szczep Sikorszczaków”” rozpoczął ćwik 
„Zemsta” (Stanisław Saniewski). Wszyscy oni wywodzili się z zastępu „Jeleni” 

  

  

Inicjatywa 
W czerwcu 1943 r. drużynowy HR AE wystąpił z RH, wykonania 

własnymi środkami drużyny. Rada 
Drużyny składająca się z druhów: wje HR „, *, przyboczny -ćwik 
„Grey” (Eugeniusz Wójcik), zastępowi-ćwik „Albert” (Bonda: Tyszko), młodzik 
„Tomek” (Henryk Tomaszewski), młodzik „Orlicz” (Jerzy Szmalc), ćwik „Ochen- 
kowski”(NN), gi i kronikarz — wy „Grajcarek” (Leonard Ranc), 
podjęła uchwałę, oniówiła organizację prac i przyjęła plan działania. Zdawano 
sobie sprawę, że posiadanie sztandaru przez drużynę będzie miało ogromne znar 
czenie moralne, sztandar będzie zob! ł i jednoczył 
pod jego znakiem. Uświetni wszystkie obchody świąt i rocznic narodowych, na 
sztandar będą składane harcerskie przyrzeczenia i przysięgi wojskowe. Postano- 
wiono działać spiesznie, tak aby jego poświęcenie i przysięga drużyny mogły się 
odbyć w ostatnią niedzielę lipca. 

Mały sabotaż 
Jedrą z przyczyn, która rzutowała w znacznym stopniu na podjęcie decyzji 

wykonania własnego : sztandaru w koka warunkach. „konspiracji — była nie- 
Ji na zdjęciu 

hitlerowskiej flagi 20.IV.1943 r. W tym A dniu, na rozległych obszarach podbitej 
Europy III Rzesza Niemiecka świętowała dzień urodzin Adolfa Hitlera. Święto- 
„wała szumnie jakby na przekór niepowodzeniom na licznych frontach. 

  

  

  

    

  W tym dniu w władze ił ie wy- 

jątkowo szerokiej akcji „flagowej”” dla przypomnienia ki czasu i miejsca, 
w którym się znajduje. W kronice drużyny pod datą 18.IV.1943 r. (niedziela), na 
Radzie Drużyny, w punkcie 4 znajduje się zapis: 
„Na urodziny Hitlera, 4 20,1V.1943 r. każda z piątek ma ściągnąć jedną flagę narodową nie- 
miecką w tym dniu”. 

Dzień 20.1V.1943 r. wypadał we wtorek. Czasu na przygotowanie do akcji po- 
zostawało niewiele. Należało zrezygnować z działania sekcjami i dlatego powstał 
zespół wydzielony z drużyny, który miał przeprowadzić akcję w warunkach mi- 
nimalnego ryzyka. Flaga długości około 5 metrów wypatrzona została przy bra- 
mie wjazdowej do fabryki: wyrobów gumowych „Rygawar” na ulicy Gocławskiej. 
Plan akcji poprzedzony wizją lokalną obiektu i trasy odskoku był Opracowany 
szczegółowo przez „Greya” i „Alberta” i przewidywał, że będą oni bezp 

  Nie na długo. Z własnej inicjatywy zorga- 
nizowana została „Służba Prasowa Roju 
Orły Podolskie”, w skrócie SP/R-OP. Wy- 
dawała ona instrukcje i zachowany do dziś 
śpiewniczek Roju, zawierający 12 piosenek, 
jakie znać powinien każdy harcerz: m.in.: 
Hymn Szarych Szeregów, Hymn Zawiszy, 
Pieśń Wojenną Zawiszy, Pieśń Młodych, 
Marsz żałobny harcerzy, Hymn Roju Orły 
Podolskie, Modlitwę Harcerską, Marsz Kaj- 
mana (Hej chłopcy! Bagnet na broń), 
Młode Oddziały i inne. 

5. Wiosną 1944 1. zawiszacy ksh daj 
  

mi wykonawcami akcji. W tym celu dokonali małej charakteryzacji ubiorów — 
bluzy, swetry, nakrycia głowy, tak aby możliwie najbardziej odejść od ubrań co- 

. „Albert” się szkłami musiał z nich na czas 
akcji zrezygnować. W: zasięgu Naa na: narożnikach ulic stanęły cztery poste- 
runki SDRED j gn j róg G iej — „Koziołek” 

[arian Kazi , G k „e Kami i Kmita” (Edward Wiść- 
niewski), Gocławska a róg Kały — „Jaskółka” (bać adeusz Wawro), Gocław- 
A nóg Miński „Sowa” ię Kuzoń). Ślepa ulica Drewnicka dochodziła 

j do fabryki „Rygawar”, była bar- 
dol krótka i nie REAR pbszpiaczejia. Posterunki miały ulec zwinięciu bezpo- 
średnio po pomyślnym zdjęciu flagi. Ustalono sygnały dla ubezpieczenia: swobod- 
ne działanie — sylwetka wyprostowana statyczna, przerwanie akcji — obie ręce 
w górze, czesanie włosów, alarm — sylwetka skurczona, wiązanie sznurowadła. 

Wybrano dwie trasy odskoku: pierwsza — ulicami Gocławską, Kałuszyńską, 
Rybną — przejście przez posesje zabudowane do bać Wawerskiej, przejście przez 
tereny po w 1939 r. ie do ulicy T. (obecnie Cho- 

ką, poprzez G: ką do ulicy i Augusta 
na teren łąk i i GzódkóW działkowych przy ulicy Kinowej; trasa druga — ulicami 
Gocławską, Mińską do Głuchej, Kamionkowską, Grochowską do kościoła na Ka- 
mionku. Po odskoku miało nastąpić przepakowanie flagi, likwidacja charaktery 
zacji i powrót do strojów codziennych. Bezpośredni wykonawcy „Albert” i „Grey” 
uzgodnili p i między godziną 16 a 17 prze- 
prowadzono akcję. 

Gdy na ulicy było spakckaie, wa placówek „Werkschutzu” (niemiec- 

ka straż pi , w fabryce S: i w Polskich Za- 
kładach Optycznych zli do waiłowni=- „Albert” i „Grey” podeszli do bramy. 
Pierwszy z nich stanął na metalowej odbojnicy bramy, drugi — niższy wspiął się 
na jego barki, wyciągnął drzewce i opuścił bezszelestnie na dół. „Albert” otwo- 
rzył torbę, do której odciętą brzytwą flagę upchnął „Grey”. Drzewce pozosta- 
wiono przy bramie. Tak samo jak spokojnie przyszli, opuścili miejsce akcji, torbę 
z. flagą niósł „„Albert”. 

Drżeliśmy w czasie zdejmowania, odcinania i chowania flagi. (wspomina „Grey”). Drże- 
liśmy jeszcze jakić czas podczas odskoku. Mieliśmy sucho w ustach. Wiedzieliśmy, że oprócz 
„Werkschutzu”, w szkole na Gocławskiej iw zakładach „Pocisk” na ul, Mińskiej stacjonowa- 
ły jednostki wojskowe niemieckie. Po drugiej stronie ulicy Gocławskiej na wprost bramy 
„Rygawaru” w domu mieszkalnym na pierwszym piętrze mieszkała rodzina Reichsdeutscha. 
W czasie akcji i podczas odskoku przekonaliśmy się jak trudno jest panować nad nerwami, 
aby móc spokojnie myśleć i aby zdrowe ręce i nogi nie odmawiały posłuszeństwa”. 

W tym dniu, w bardzo wielu punktach Warszawy okupant WA swe flagi. 

  

  

  

  

  

  

  

  
  

li się na 
tanowili wydawać pisemko dla akakwych 
(zastępowych) Bloku „Bazylika” (Okręgu 
Praga Szarych Szeregów), w skład którego 
wchodziły 4 Roje Zawiszy: „Orły Podol- 
skie”, „Walcząca Warszawa”, „Szczep Si- 
korszczaków” i „Podhale”. 1 Numer „Wo- 
dza Patrolu”, bo taki tytuł wybrali, ukazał 
się 20.VII.1944 r. Format A-4 — 18 stron 
gęstego maszynopisu. W treści numeru ar- 
tykuł „15 lipca 1410 a dziś MFG (W rocz- 
nicę bitwy Grunwaldzkiej)”, dalej „Skrzyn- 
ka wuja Pelikana” czyli porady dla patrolo- 
wych, „Kronika Rojów Zawiszy” i „Jak to 
na obozie ładnie...” — wspomnienia z obo- 
zu letniego na Wyspie Kosumeckiej zwanej 
Wyspą Niedokonanej Zemsty. Wydaniu ko- 
lejnego numeru przeszkodził wybuch Pow- 
stania Warszawskiego, ale i wówczas powie- 
lacz nie stał bezczynnie na Dubieńskiej 14. 

6. Wodzowie Rojów „„Zawiszy” — „OP” 
— phm „Brzoza” (Leszek Skalski), „WW” — 
phm „Pelikan” (Henryk Koński), „SS” — 
phm „Zemsta” (Stanisław Saniewski) oraz 
„PH” — „Jacek Sabała” (Zbigniew Wasi- 
lewski) postanowili po upadku Powstania 
Warszawskiego po prawej stronie Wisły 
drukować „Wiadomości Radiowe”. Prowa- 
dzili nasłuch, pisali na maszynie wiado- 
mości, sygnowali je po powieleniu kolejno: 
mumerem, datą i pieczątką Harcerskich Za- 
kładów Wydawniczych „Pawiak”. Kolpor- 
towane były na Grochowie i Pradze do 
końca pierwszej dekady września. Było to 
jedyne wolne polskie słowo jakie dociera- 
ło do mieszkańców tych dzielnie. 

Długie lata po wojnie nic w drużynie, 
a później w Szczepie nie wydawano. Prze- 
łom nastąpił w 1975/1976 roku przy 
okazji Jubileuszu 60 lecia Szczepu: 

7. Opracowany został przezphmA lek- 
sandrę Ćwik przy współpracy hm Jerzego 

  Grochowskie BS-y miały w tym własny udział. Uczucie 
go „małego zwycięstwa”, z pozbawienia wroga jego znaku miało niewątpliwy 
wpływ na podjęcie trudu wykonania własnego sztandaru. 

Wzór 
Zdawaliśmy sobie sprawę, że dysponujemy w warunkach konspiracji nader 

skromnymi środkami mater ymi i 74 drugiej   

i phm Grzegorza Nowika 
„Śpiewnik 60-cio leci: 
—1976". Zawierał pieśni i piosenki, ukła- 
dane i śpiewane w minionych latach. Na- 
kład ok, 350 egz., format A-5 i 60 stron 
druku na małej poligrafii. Gro piosenek to 
układane podczas obozów i zimowisk, na 

  strony gwarantowało to jednak k h zasad k iracji i sto- 
sunkowo szybką realizację. Projekt sztandaru pach drużynowy HR „Will 

Na stronie pierwszej miał być umieszczony biały orzeł na czerwonym tle, jak 
na sztandarach wojskowych okolony napisem „Bóg Honor Ojczyzna”. 

Na stronie lewej — Krzyż Harcerski na tle białym. Na górze napis „400 BS Pra- 
ga”, na dole „im. Gen. Broni WŁ. Sikorskiego”, po obu stronach krzyża miały być 
umieszczone duże litery „S S” będące skrótem kryptonimu Związku Harcerstwa 
Polskiego — Szarych Szeregów. 

Zdecydowano, że sztandar nie będzie haftowany lecz malowany srebrną i zło- 
cistą farbą, a kontury podkreślone farbą czarną. Brzeg obszyty będzie ozdobnym 
sznurem j ym z w narożniku. 

Decyzja wykonania sztandaru wraz z wzorem zostały | (skl do akcep- 
tacji Komendzie Hufca BS Praga i przez władze 

  

  

Wykonawcy 
Stronę czerwoną sztandaru wykonano z hitlerowskiej flagi, białe płótno ofiaro- 

wała matka „Greya”, która też zszyła obie części płatu, i obszyła sznurem przy- 

— nasze własne 
mówiące o zdarzeniach i osobach. Dlatego 
też obok znajdują się objaśnienia sytuacji 
w jakich piosenki powstały, notki biogra- 
ficzne o osobach i „ofiarach” piosenek. 

8. Następne było pisemko o wdzięcz- 
nym tytule: „Ładny Gips” i jak sama naz- 
wa wskazuje wydawane było na zimowis- 
ku narciarskim, które jednak z Gór Święto- 
krzyskich przeniesione zostało na niziny. 
Był za to śnieg i to tyle, że wybudowaliś- 
my pierwszy po wojnie w naszej drużynie 
domek śniegowy igloo, w którym na zmia- 
nę mieszkaliśmy. Zima 1978/1979 r. była 
tzw. „zimą stulecia” i dzięki temu śniegu 
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było dość. Pisemko otwierała informacja 
agencyjna: „Znowu UFO nad Polską”, 
mówiąca o wylądowaniu koło Włodawy 
nieznanego obiektu w kształcie odwróco- 
nej filiżanki, dalej opis budowy domku 
śniegowego, ułożony na tę okazję przez 
phm Tomka Sikorskiego i org. Dorotę 
Wielgos „Hymn eskimosów”, drobne eski 
moskie ogłoszenia i oczywiście garść hie- 
torii o tradycjach budowy domków igloo 
na zimowiskach 22 WDH przed wojną. 
Pisemko w formacie A-4, bite 4 strony 
tekstu z wklejonymi fotografiami i zawrot- 
ny nakład — 4 egzemplarze, tyle ile można 
było napisać przez kalkę. Redaktorami, 
ilustratorami, maszynistkami w jednej oso- 
bie byli: pwd Tomasz Płóciennik, phm To- 
masz Sikorski i hm Grzegorz Nowik. Do 
dziś trwają spory czy ukazał się numer 2 
„„ Ładnego Gipsu”, po grze terenowej w 
Chełmie Lubelskim i wycieczce do dwor- 
ku Ignacego Kraszewskiego w Romanowie. 

9. Biografię patrona szczepu — Harc- 
mistrza Kazimierza Skorupki przygotował 
z początkiem 1983 r. Krąg „Dębów” pod 
kierunkiem phm Tomasza Sikorskiego. 
Na okładce widnieje reprodukcja portretu 
malowanego przez Juliusza Makowskiego, 
portretu wiszącego w harcówce, a dalej 
życiorys bohatera, zestawiony na podsta- 
wie wiełu relacji i wspomnień, głównie zaś 

ień Druha Franci i   

go. Format A-4, nakład ponad 100 egzem- 
plarzy, na końcu ważniejsze daty z życia 
hm Kazimierza Skorupki. Planujemy dru- 
gie wydanie już znacznie rozszerzone i uzu- 
pełnione. 

10. „Śpiewniczek obozowy 22 Szcze- 
pu Watra” Anno Domini 1983 przygoto- 
wał także phm Tomasz Sikorski, a zilustro- 
wał zgrabnie omc pwd Piotr Czuba. Kilka- 
dziesiąt piosenek, a wśród nich „Po całej 
Polsce”, „Podnóża moich gór” i „Dumka” 
były najchętniej śpiewane podczas obozu. 
Mały format A-6, doskonale mieszczący 
się w kieszeń plecaka, nakład 100 egzem- 
plarzy — tylko dla uczestników obozu nad 
Jeziorem Gant. Staranna oprawa introliga- 
torska w twardy karton, a co najważniejsze, 
że wykonana własnymi siłami, powiększa- 
ły walory śpiewniczka. 

11. Najpoważniejszym wydawnictwem 
jednak na przestrzeni całej naszej historii 
było opublikowanie w serii: Prac Zespołu 
Historycznego Głównej Kwatery ZHP 
„Zarysu Dziejów 22 Szczepu Watra im. 
hm. Kazimierza Skorupki”. Najpoważniej- 
sze, jeśli chodzi o zawartość jak i objętość 
— 140 stron A-5, jak też nakład ponad 
tysiąc egzemplarzy. Książka, bo tak chyba 
możemy ją nazywać opracowana została 
zbiorowym wysiłkiem Kręgu „Limby” pod 
redakcją hm Grzegorza Nowika, zawiera 
historię harcerstwa na Grochowie od 1915 
roku do czasów nam współczesnych, Osob- 
no zamieszczona jest pełna obsada drużyno- 
wych i szczepowych od 1915 r. do dziś, 
zestawienie 150 obozów jakie odbyły się 
od 1922 roku z dwoma mapkami oraz biblio- 
grafia i źródła. Należy nadmienić, że to 
właśnie „Zarys Dziejów 22 Szczepu Watra” 

„” jest książką, która w Polsce ukazała się 
najszybciej — w niespełna dwa miesiące! 
Od połowy sierpnia do pierwszych dni paź- 
dziernika 1983 r.! 

(Grzegorz Nowik) 

gotowując tkaninę do malowania. Rysunki i napisy na sztandarze wykonał Juliusz 
Makowski — artysta malarz, dawny harcerz 22 WDH, z którym kontakt nawiązał 
„Grajcarek”, za pośrednictwem phm „Grocha” (,„Kijanki”), pierwszego drużyno- 
wego Drużyny 400 BS Praga. 

Strona ewa Sztandaru 400 Drużyny „Zagończyków” 
im. Gen. broni Władysława Sikorskiego, Bojowych 
Szkół — Praga. 

Części metalowe wykonali „Kruk” i „Stasio” (bracia: Kazimierz i Konrad Bed- 
narkowie). Obaj już przed wojną byli harcerzami 22 WDH. Podczas okupacji „Kruk” 
był członkiem Drużyny 100 GS Praga, a młodszy „Stasio” — harcerzem Drużyny 
400 BS Praga. Części toczone: głowica i łącznik wykonane były z mosiądzu w Pol 
skich Zakładach Optycznych, w których Kazimierz był pracownikiem narzędzio- 
wni, a Konrad uczniem szkoły zakładowej. Inne części: lilię metalową stanowią- 
cą grot głowicy oraz część gwoździ pamią! ych z blachy j łącz- 
nie z ich grawerowaniem wykonali w domu. Lilię stanowiła rzeźba wycięta i wy- 
piłowana z grubej blachy mosiężnej z wypukłymi literami ONC na ramionach lilii, 
i ZHP na węźle lilii. W dolnej części lilijki znajdował się trzpień gwintowany sta- 
nowiący całość z lilią, umożliwiający wkręcenie jej w toczoną część podstawy 
głowicy. Użyty materiał metalowy w całości pochodził z fabryl ki. 

Drzewce z twardego drewna wykonał, p ierował i z 
połączył „Grajcarek”, który też wykonał | pozostałe gwoździe, wycinając tarczki 
ZORY duralowej otrzymanej od phm „Grocha” („Kijanki”). Grawerował je 
„urey 

Albert pod ryngraf z wi iem Matki Boskiej Często- 
chowskiej, I który umocowany został na piersi Orła. W ten sposób przy minimal- 
nych nakładach, zbiorowym Ai paca powstał sztandar, którego efektowny wy- 
gląd, po całkowitym zył i bardzo 
usatysfakcjonował. 

Poświęcenie i Przysięga 
19.VII.1943 r. w poniedziałek na Radzie Drużyny w punkcie 2 zapisano: 
„Zaprzysiężenie członków drużyny odbędzie się w ostatnią niedzielę lipca wraz z poś- 

więceniem sztandaru i obraniem patrona drużyny — $.p. gen. br. Wł, Sikorskiego. Na Rodzi 
ców Chrzestnych obrano P, Matkę iP. Profesora, Rada Drużyny uchwaliła zaprosić ks. Ka- 
pelana, który dokona poświęcenia sztandaru oraz odbierze przysięgę od wszystkich człon- 
ków drużyny, 

Chorążymi obrano wyw. „Grajcarka” jako najstarszego członka SS oraz „Sępa”... 
1, Visa” ... Na tę uroczystość Rada Drużyny ... zaprosi drużynowych i członków Komendy 
Hufca BS Praga oraz przedstawicielki żeńskiego kręgu SS, założyciela i I drużynowego 
phm „Kijankę” („Grocha”). Przysięga odbędzie się w sekcjach w ich lokalach w godzinach 
popołudniowych”. 

Tyle przewidywał pierwszy projekt uroczystości poświęcenia sztandaru. Rze- 
czywisty jednak termin i przebieg uroczystości zależny od wielu czynników jedno- 
cześnie — był nieco inny. Już w pięć dni później — 24.VII.1943 r., w sobotę na 
Radzie Drużyny w punkcie 1 odnotowano: 

„Ze względu na Kapelana Drużyny zaprzysiężenie członków drużyny odbędzie się 8. VIII 
w lokalach zastępów, a nie jak uprzednio planowano w ostatnią niedzielę lipca, podobnie 
poświęcenie wykonanego sztandaru”. 

Na kolejnej Radzie Drużyny, w dniu 3.VIII.1943 r. odnotowano w punkcie 4: 
„Na polecenie Komendanta Roju BS Praga przysięgę w drużynie odłożono do dnia 15.VIII 

tj. na Dzień Święta Żołnierza. W tym dniu odbędzie się uroczyste poświęcenie sztandaru 
przez ks, Kapelana, przy udziale Komendanta Roju, Rodziców Chrzestnych i druhów druży- 
nowych BS Pragi oraz przedstawicielek żeńskich SS. 

Poświęcenie sztandaru odbędzie się w lokalu „Alberta” o godz. 15.00. Nastąpi uroczys- 
tość wbicia gwoździ pamiątkowych w drzewce sztandaru. Tamże składać będzie przysięgę 
zastęp 410. Jednocześnie ustalono godziny dla innych zastępów: 
— zastęp 420 — godz. 16.00 u „Błyska” 
— zastęp 430 — godz. 17.00 u „Grocha” 
— zastęp 440 — godz, 18.00 u „Greya” 
— zastęp 450 — godz. 19.00 u „Miecia” 

  

  

  

  

Lokale zastępów mają złożyć na skrzynkę drużynowemu jak najprędzej z semaforem i hasłem". 
w zna AJ 

", „Mie-   
  

)” ZAWATERNIK   się: 
cio” ie Pważdek  okadł „„Kazio”, materiał na podłe dał phm, wKanka”, materiał 
na łącznik do drzewca i na liljkę kupiono (wytoczył tokarz), sznur i chwast kupiono. Drzew: 

  

ce ofiarował „Grajcarek”. Materiał na sztandar dał ćwik „Albert”, farbę kupiono, pomysły 
do sztandaru opracował drużynowy „Wilk” (napisy: jedna i druga strona sztandaru), ryngraf 
dał ćwik „Albert". 

Zgodnie z planem ustalonym na Radzie Drużyny w dniu 3.VIII.1943 r. w loka- 
lu „Alberta” przy ulicy Czerwonego Krzyża w Warszawie — 15.VIII. 1943 W nie- 

KAOPADIE 
    dzielę odbyło się p w niezwykle 

atmosferze. Ksiądz Kapelan Antoni Kitliński dokonał p 

„BODATER” 
GZ   

i asystował przy składaniu przysięgi na ręce Komendanta Hufca BS Praga phm 
„Juranda” (Mieczysława Słonia). Obecni byli: Rodzice Chrzestni sztandaru Pani 

Matka i Pan Profesor — państwo Anna i Wiktor Tyszko — rodzice „Alberta”, 
phm „Andrzej Por” (Wiktor Szeliński), phm „Kijanka”, Pani Aleksandra Mazur- 
kowa ostatnia przed wojną Przewodnicząca Koła Przyjaciół Harcerstwa przy 
22 WDH, podchorąży ,„„Mimoza” (Zdzisław Kozankiewicz) i drużynowa 500 Dru- 
żyny Żeńskiej „Ewa” (Wanda Strejnkiewicz-Majewska). 

Przysięgę składali: „Grey*, „Albert”, „Stasio”, „Kmita”, „Kruk” (Jarostaw 
Stodulski), Tomek”, „„Sowa”, „Błysk” (Hieronim Malejczyk), „Roman” (Wac- 
ław Krudkopad), „Koziołek”, „Mewa” (NN), „Orlicz”, „„Grajcarek” i „Miecio” 
(Zbigniew Pytkowski). 

„W obliczu Boga Wszechmogącego, Najświę tszej Panny Marii, Królowej Korony Polskiej, 
kładę swe ręce na ten Święty Krzyż, znak męki i zbawienia. Przysięgam być wiernym Oj- 
czyźnie mej Rzeczypospolitej Polskiej. Stać wiernie na straży jej honoru, o wyzwolenie z nie- 
woli walczyć ze wszystkich sił, aż do ofiary z mojego życia. Prezydentowi Rzeczypospolitej 
Polskiej i rozkazom Wodza oraz przezeń dowódcy Armii Krajo- 
wej będę bezwzględnie posłuszny, a tajemnicy niezłomnie dochowam, cokolwiek by mnie 
spotkać iniało”. 

„Przyjmuję Cię w szeregi żołnierzy armii polskiej walczącej z wrogiem w konspiracji. 
Obowiązkiem Twoim będzie walczyć z bronią w ręku. Zwycięstwo będzie Twoją nagrodą, 
zdrada karana jest śmiercią”. 

Następnie przyrzeczenie harcerskie składał „Orlicz”: 
„Mam szczerą wolę całym życiem k służbę Bogu i Polsce, nieść chętną pomoc bliż- 

nimi być posłusznym prawu harcerskiemu 
z dodanym na czas wojny tekstem: 

„Ślubuję na Twoje ręce pełnić służbę w Szarych Szeregach, tajemnic organ ieacyjnych 
dochować, do rozkazów służbowych się stosować, nie cofnąć się przed ofiarą żyć 

Podczas uroczystości drużynowy HR „Wilk” otrzymał nominację na stopień 
z imieniem 'zkoły za Lasem” — „Kobuz-ojciec”. Spo- 

rządzony został Akt Poświęcenia sztandaru, który podpisali wszyscy obecni na 
uroczystości. Rt + 

  

  

ALT „a powy JZTANDAŁU 
w. 400g Drazyne Zepocykio 
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Akt Poświęcenia Sztandaru 

ż 

7. w. moza”, Ś. z 
(Oryginał Aktu — w Muzeum Hany, 
Miasta St. Warszawy). 

Należy podkreślić niezwykle podniosłą , na co złożyły 
się zarówno istota spotkani ść wielu poważ osób, p. również w du- 
żym stopniu sceneria samego miejsca, w którym spotkanie się odbyło. Pokój był 
obszerny, lekko zacieniony. Podłogę pokrywała hitlerowska flaga, ta z części 
której wykonany był sztandar. W trakcie uroczystości odegrany został z Płyty 
gramofonowej hymn państwowy, wszyscy stali na baczność a 'zru- 
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Kampania „Bohater” miała na celu po- 
kazanie na tle blisko 70 letnich dziejów 
Szczepu, życia i dorobku harcmistrza Ka- 
zimierza Skorupki, jako godnego wzoru 
osobowego dla współczesnych pokoleń 
młodzieży. 

ania realizowana była w trzech 
etapach: okres koncepcyjny i przygoto- 
wawczy na szczeblu Komendy Szczepu, 
„Starej Wiary” i Koła Przyjaciół Harcer- 
Stwa trwający od lata 1981 r. do grudnia 
1982 r.; okres realizacyjny, którego treś. 
cią były dokonania zastępów, drużyn, krę- 
gów stopni i kręgu instruktorskiego — za- 
ończony 11.VI.1983 r. nadaniem Szcze- 

powi imienia hm K. Skorupki oraz okres 
związany Z Sindacją sztandaru | i przy- 

potowe 46 jeo grzekzania SE 
Kb dnia 27.V.1984 r. na Dziedzińcu 
amku Królewskiego w Warszawie. 

W okresie koncepcyjnym i przygoto- 
wawczym Rada Szczepu podjęta uchwa- 

Po konaliadi: z koamuh Hufca opraco- 
wany został program „Kampanii Bohater” 
zatwierdzony przez Komendę Hufca 
szawa Praga Południe. 

W okresie realizacyjnym zastępy, dru- 
żyny i kręgi realizowały różnorodne dzia- 
łania wynikające z programu „Kampanii 
Bohater”: 

e 12.XI1.1982 r. — w przeddzień 62 
rocznicy odrodzenia drużyny po wojnie 
(5. XII.1920 r.) na historycznym cmen- 

u kamionkowskim przy mogile gen. 
I. Jasińskiego odbyła się Sroczyjta: 2 
ka Szczepu z udziałem „Starej Wi 
i KPH. Po raporcie drużyn odczytany 20% 
tał rozkaz okolicznościowy, zaciągnięte 
zostały warty honorowe oraz złożony wie- 

niec wykonany przez harcerki i harcerzy. 
© 23.1.1983 r. — Świto! Barw Szczepu 

z udziałem rodziców, KPH i „Starej Wiary”. 
Część kominka poświęcona była podsu: 
mowaniu Akcji Letniej 1982, a druga część 
pamięci hm. K. Skorupki, Po kominku 
było się zebranie „Starej Wiary”, KPH 
i Rady Szczepu, podczas którego zapoz- 
nano zgromadzonych z programem,,Kam- 
panii Bohater” oraz wybrany został i ukon- 
stytuował się Komitet Honorowy złożony 

  

szenie szkliło oczy. Przysięga i przyrzeczenie w zastępach odbyły się w nod. 
terminach. 

Więź 

Sztandar uświetniał od tej pory wszystkie uroczystości organizowane w druży- 
nie, a wieść o nim dotarła do rojów „,Zawiszy” na Grochowie i Pradze oraz do 

starszych druhów z Grup Szturmowych przeformowanych w pluton 6 1 TAK. 

y Szczepu, 
członków KPH I instruktorów Szczepu. 
W skład komitetu weszli: 

Przewodniczący 
—_ HR Franciszek Kuczewski (b. drużyno- 

wy w 1924 r., dowódca harcerskiego 
plutonu AK nr 617, 

  W dniu 1.IV.1944 r. w noi jnej Szarych gów w War-   wej 
szawie, Drużyna 400 BS Praga została podniesiona do szczebla Hufca BS Grochów. 

(riga). Fakt ten stał się bodźcem dla 
sh i jakże wymow- 

nych ro czykojak Spotkania te nastąpiły z a akakywy: obecnie już hufcowego 
phm „Wilka”. Inicjator zamierzał podkreślić wspólny rodowód poszczególnych 
grup harcerskiej gromady Grochowa, wywodzących się z 22 WDH, a działających 
ze względu na warunki konspiracyjne w odrębnych kręgach. W kronice Hufca BS 
Grochów odnotowano, że w niedzielę 16.IV.1944 r. w lokalu „„Zawady” (Karola 

Ladzika) z plutonu 617 AK, przy ul. Podskarbińskiej 7: 

Wchodził on w e Bloku „Bazylika” 
    Jerzy Dominiak (członek KPH, b. prze- 

wodniczący Koła w latach 1979— 1981), 
—_ hm.PL Jerzy Przyjemski (b. drużynowy 

w latach 1934-1938, 1939—1942, huf- 
cowy Grochowa 1947— 1948), 
świk lientyk Rane (b przyboczny, har 

rz 22 WDH od 1916 r. 
  

ZAWATERNIK 5  



Rz 
—_ Marian Borkowski (przewodniczącj 

KPH od 19811) ASY 
— HO Kazimierz Gacko (b. gospodarz, har- 

©erz 22 WDH od 1922 r.) 
—_ HO Marcin Lis (watek szczepu) 
Sekretarz 

hm Grzegorz Nowik (b. szczepowy w la- 
tach 1973—1982, przewodniczący Krę- 
gu Instruktorskiego szczepu) 

Członkowie 
Leokadia Niesłychowska-Badowska 
(harcerka 33 WŻDH) 

Konrad Bednarek (sekcyjny BS 
chów) 

Krystyna Bednarek Lewińska (haroerka 
4 W; 

— hmPL Józef Bokasisk (b. drużynowy 
w latach 1959—196 
hm Andrzej Czuba (wiodą; 
w y kręgu Instruktorskiego) 

- tanisław  Cszewa i (b. przybocz- 
% zuchów, harcerz GS) 
hm Helena Duchniakowa (b. Drużyno- 
wa 33 WZDH w latach 1930— 1930) 
HO Stanisław Grochala (harcerz 2. 
WDH od 1930 r., harcerz GS 
hm Magda Iz ydojczyk: Walewska 
6: szczepowa 1967-1973) 
włóczęga Marian Kazlniiertzak Gb. har- 
m BS Grochów) 

L Henryk Koński (b. hufcowy Ro- 
je „Orty Podolskie” i Roju „Walcząca 
Warszawa”), 
kosiya "Kowalski (harcerz BS Gro- 

lów) 
jim Andrzej Kowalski (b. dru- 
żynowy w latach 1949—1950) 
Waldemar Latoszek (członek KPH) 
ćwik Stanisław Makowski (b. przybocz- 
ny w 1926r. 
ćwik Leonard Ranc (chorąży sztandaru 
400 Drużyny BS), 
hm Tomasz Sikorski (szczę powy) 

włóczęga Franciszek Wiankowski 
(b. sekcyjny BS Grochów) 
hm Stanisłąwa Wej-Osiecka (b. druży- 
nowa 54 WŻDH 1935—1937) 
ćwik Eugeniusz Wójcik (b. przyboczny 
Hufca BŚ Grochów). 
Zadaniem anie było koordynowa- 

nie prac realizacyjnych „Kampanii Bohater”. 
Komitet wystąpił z inicjatywą, aby po po- 
myślnym zakończeniu kampanii i nadaniu 
szczepowi imienia — grono wychowanków 
drużyny, KPH i szczep ufundowali sztandar, 
który stanowiłby idoswą kontynuację 
sztandaru konspiracyjnego 22 Szczepu 
Haroerzy, sztandaru zaginionego po 1950 

© 24.11. a 1. — Alarmowa Sep 

„Odbył się Akt połączenia najstarszej grupy 22 WDH z Hufcem BS Grochów (b. Drużyną 
400 im. gen. br. Wł. Sikorskiego). Ze strony Hufca BS — Grochów jako przedstawiciele byli 
obecni: wódz Roju BS — Grochów phm „Wilk”, drużynowy 300 — włóczęga „Orlicz” i przy- 
boczny — włóczęga „Grajcarek” jako chorąży, przyboczny drużyny 100 — włóczęga „Kruk”. 
Ze strony grupy starszych założyciele 22 WDH — „Synek”, „Jan”, „Tolek” oraz członkowie 
sekcji „Karol” na czele z ppor. „Żbikiem”. 

p.pór. „„Żbik”, 
daru gwoździe pamiątkowe”. 

W czasie tej uroczystości głos zabrał jeden z seniorów harcerstwa na Grochowie 
HR „Synek”. Tekst swego ówczesnego przemówienia zachował po dziś dzień w 
oryginale. Brzmiał on następująco: 

„Jako jeden z najstarszych harcerzy w drużynie, pracujący od jej założenia, chciałbym 
dzisiaj przy tej okazji wypowiedzieć kilka słów. 

Dawne to czasy, bo sięgające roku 1920, gdy Kazimierz Skorupka z gronem współtowa- 
rzyszy rozpoczął organizację drużyny. Początkowo siedzibą naszą była sala parafialna na 
Kamionku, następnie gdy do drużyny dołączył się płuton z Grochowa przenieśliśmy się na 
ten teren, 

Przez długie lata naszej pracy przewijała się myśl posiadania własnego sztandaru, jednak 
z powodu najrozmaitszych trudności myśli tej zrealizować nie mogliśmy. I dopiero teraz 
w czasach najtrudniejszych, kiedy na każdym nieomal kroku naszej działalności czyha śmierć 
igdy zdawałoby się, że to jest wprost niemożliwe do przeprowadzenia, w tym właśnie czasie 
wysiłkiem naszej młodszej grupy pod przewodnictwem phm „Wilka” sztandar ten został wy- 
konany. 

Tworzymy kilka grup w pewnym momencie różniących się pojmowaniem służby wojsko- 
wej, Mimo tego tworzymy jedną Gromadę, mającą jedną tradycję i jeden wspólny cel, jakim 
jest jak najlepsze służenie Ojczyźnie. I ten sztandar ufundowany przez Was najmłodsi — jest 
naszym sztandarem. Niedługa już jest może chwila, gdy z mroków konspiracji wywiedziemy 
go, by walcząc pod nim, zdać egzamin z naszej służby Ojczyźnie i by pomścić naszych współ- 
towarzyszy więzionych lub zamordowanych przez wroga. Szczęśliwi będziemy gdy chwili tej 
doczekamy. 

Dzisiaj wbije te gwoździe możemy być dumni, że marzenia nasze w tak niezwykłych 
tały Niech więc ten sztandar będący symbolem naszej 

  drużyny i p. Karol wbili w drzewce sztan- 

  

ka wiedałei nas pws msc do jaśniejszej i lepszej przyszłości”: 
k fotografia Was przez ,,Bo- 

myk Gientyka  Odziemczy ka); : magnezję zapalał Bin „Groch” 
  

Harcerze Szarych Szeregów na Gro- 
chowie ze sztandarem. 
Siedzą od lewej; I. Zawada”, 2. 
nek 3 „Żbik,  polesław Szezęśtów, 
4. (ati Jm 
Samoa ockij, 6, (ojj Wojtek Ladzik 
goją od lewej: 7_„Tolek” (Anton 

Malawska 8.NN, 9, „Kapucyn” (Ste- 
fan Gańko), 10. „Grajcarek”, 11. „Krul 
12 „Stefan, (Czesław Placzkowski), 

1. „Brzoza”, 15. „Pe- 
liku? 16. „ik 17. „Kru A fe 
zimierz Bednarek), 18, „Czar 
(Zdzisław Sychowiczj,'19. „Pitrąg” 
(Stanisław Grochalaj. 

Podobna uroczystość odbyła się 12.V.1944 r. w piątek, z udziałem drużyno- 
wych i hufcowych rojów Zawiszy na Grochowie: phm „Brzozy” i „Zemsty”, który 
organizował W a czasie na Pradze i Bródnie nowy hufiec o nazwie „Szczep Si- 

  

ziemiach Kamienicy każą Mazowieckich 
na Rynku Starego Miasta, Na zbiórce zastę- 
powi zapoznali się z dziejami dawnego za- 
ginionego sztandaru oraz otrzy mali ksią- 
żeczki zawierające zadania, po spełnieniu 
których zastępy ozymywsty prawo wbi- 
cia w drzewce sztandaru „Gwoździa z naz- 
wą esa Zadania były następujące: 
- Brzęproiadzić wywiad z harcerzem 

22 WDH na temat: Kim był Kazimierz 
Skorupka? Co zawdzięczamy mujako 
drużynowemu? Dlaczego uważamy Go 
za swego bohatera? Ze spotkania nale- 
żało wykonać kartę w kronice zastępu, 
Wzorem hm K. Skorupki podjąć służbę 
dla Grochowa i jego mieszkańców, 
Zarobić własną pracą 500 zł na wyko- 
nanie gwoździa do Sztandaru, 
W działaniach zastępu nawiązać do tra- 
dycjidź śmy Gas realizowane w 

Wziąć! udał Rajdzie Tradycji Szcze- 
pu wiodącym po miejscach związanych 
z życiem i harcerską służbą hm K. Sko- 
rupki i 22 WDH. 
  

ZAWATERNIK   
W jego nazwie widoczne jest nawiązanie do patrona dawnej Dru- 

żyny 400 BS Praga, a obecnie patrona Hufca BS Grochów. W kronice hufca odno- 
towano wówczas: 

„W dniu tym odbyła się druga 
wiszy” we wspólną całość 22 WDH, w obecności Woedawiaci najstarszej grupy ma "ktos 
ki” oraz przedstawicieli Hufca BS Grochów: hufcowego phm „Wilka” oraz jego drużynowych 
włóczęgi „Tomka” — drużynowego 200, włóczęgi „Orlicza” — drużynowego 300 i jego przy- 
bocznego włóczęgi „Grajcarka” (jednocześnie chorążego), przybocznego drużyny 100 — 
włóczęgi „Kruka” oraz gościa zaproszonego przez Wodza Roju BS — p.pckor. „Greya” by- 
łego wychowanka drużyny 400. 

Roje Zawiszy reprezentowali phm „Brzoza” — Wódz Roju, i ćwik SS „Zemsta” — Wódz 
Roju. Na pamiątkę zespolenia w jedną nierozerwalną całość 22 WDH — Wodzowie Rojów — 
wbili wraz ze swymi drużynowy mi gwoździe zbiorowe swoich Rojów. 

Inicjatorem obydwu uroczystości jak i zespolenia trzech grup w jedną niepodzielną całość 
oraz twórcą sztandaru Drużyny 400 im. gen. br. Wł. Sikorskiego był phm „Wilk”. W dniu tym 
składał przyrzeczenie harcerskie przyboczny drużyny 100 — łóczęa „Kruk”. w. dniu tym 
obecni uczcili rocznicę zgonu Śp. CA olski — 
tową ciszą. Po zybył Komendi zpazylikt” m „Pol”. Wódz 
Roju BS — Grochów zameldował o sakońc czeniu uroczystości 

Nie zapomniano także o twórcach świetności 22 WDH w okresie Polski Odro- 
dzonej — harcmistrzach Janie Makowskim i Kazimierzu Skorupce, którzy odeszli 
już na „Wieczną Wartę”. W kronice hufca odnotowano pod datą 25.V1.1944 r. 

niedziel: 
„„W dniu imienin p. Janiny Skorupkowej odbyła się uroczystość wbicia gwoździ przez 

  

  

  

„p. Skorupkową oraz przez żonę śp. hm Jana Makowskiego — instruktora 22 WDH. Ze strony 

Zawiszy był obecny phm „Brzoza”, z BS phm „Wilk”i p.pchor. „Grey*. Z grupy starszej 
HR „Synek” i phm „Kijanka 

Hufiec BS ojganizował! uroczystości związane ze świętami narodowymi 11.XI 
13.V, obchodził także rocznicę Grunwaldu jakże aktualną w ówczesnych warun- 
kach. Kolejny zapis w kronice pod datą 8.VII.1944 r. sobota, brzmiał 

Realizując zadania zdobywania gwoż- 
dzia, zastępy harcerskie spotykały sję z Se- 
niorami Harcerstwa na Grochowie. Śladem 
tych spotkań są liczne wpisy w kronikach 
i zapewne wpisane głęboko w serca gorące 
słowa wood © 0 Rm K. Skorupce. Zas- 
  

„Obchód Grunwaldu przez Hufiec odbył się w obecności drużynowych: „Alberta”, , „Graj 
arka”, „Orlicza”, przybocznych: „Kruka”, „Ziutka” oraz sekcyjnych: „Stasia”, „Kmity”, 
„Sowy””, „Benedykta” oraz „Koziołka”, „Sokoła”, „Łamigłowy” i „Miecia”. Była reprezen- 
towana nowo zorganizowana drużyna przez „Benedykta” wraz z sekcyjnymi: „Orlikiem”, 
„Imperatorem” i „„Burzą”. Progam raport druż hufca, 
wejście pocztu raport istorii walki pod Grunwal- 
dem przez „„Alberta”, mowa hufcowego. Na zakończenie napanie Roty, rozejście się”. 

piśmie wydawanym przez Roje Zawiszy Bloku „Bazylika” pt. „Wódz Patro- 
lu” w numerze 1 z dnia 20.VII.1944 r. odnotowano w Kronice Rojów Zawiszy: 

„Dnia 16-g0 (VII.1944 r.) ... uroczystość (Grunwaldu) urządził Rój OP („Orły Podol- 
skie”). Również i tutaj „gwoździem” programu było przyrzeczenie młodzików. Do przyrze- 
czenia stanęło ośmiu druków. Na rozkaz, poczet sztandarowy wniósł sztandar i kandydaci 
złożywszy do przysięgi palce, powtarzali za swym Wodzem tekst Przyrzeczenia. Uroczystość 
odbyła się przy udziale gości: 2 pań Opiekunek, 2 Wodzów Rojów (1-WR „Z”, 2-gi WR „BS”/ 
i 3 „kaczuszek”! Zrobiono kilka zdjęć 

Ostatnia z opisanych uroczystości miała miejsce v w „stałym RK zawiszaków 
Roju „Orły Podolskie” w aństwa przy 
kiej 13. Zapewne jedną z pań Opiekunek była Zofia Porębska — matka Zawisza- 
ków — Jerzego i Leszka. Drugą mogła być, bądź pani Kazimiera Kieruzalska, 
bądź pani Kozaczkowa, matki: „Flisa” (Andrzeja Kieruzalskiego) — zastępowego, 
który składał wówczas Przyrzeczenie, „Żaka” (Zbyszka Kozaczka) — drużyno- 
wego i „„Pogromcy” (Leszka Kozaczka) — zastępowego „Zawiszy”. Wodzowie Ro- 
jów to phm „Brzoza” i phm „Wilk”. ,„Kaczuszkami” nazywano harcerki zaprzy- 

jaźnionej, konspiracyjnej 54 Warszawskiej Żeńskiej Drużyny Harcerek. 
Przez rok od 15.VIII.1943 r. aż do wybuchu Powstania Warszawskiego sztan- 

dar grochowskich BS-ów był wi ty przy wszelkich uroczys- 
tych okazjach. W jego dr wce wbijane były coraz to nowe gwoździe pamiątko- 
we, będące dowodem serdecznych więzi łączących wszystkie pokolenia harcer- 
skie na G . Do płata daru nad orłem pi został w pra 
wym górnym rogu krzyż harcerski śp. a. aa Makowskiego — ofiarowany | Sa 
wdowę po nim, Panią Zo! ie harcerek G: 
starszą siostrę „Grajcarka” (Leonarda I kanc). Szandaę był więc nie tylko sym-. 
bolem tradycji ale i symbolem więzi. 

Higie: na konspiracji 

  

  

  

  

  

  

  w różnych jego 
bezpieczny transport i przechowanie — były wielką zasługą chorążego „Grajcar- 
ka”, który niezależnie od tej funkcji był obarczony szeregiem innych obowiąz 
ków w Hufcu BS. Jego pracowitość, spryt i inteligencja sprawiły, że sztandar nie 
tylko iczył w życiu k 'jnegc „ ale przetrwał tezpieczi 
nie czas żenia. Nie został i k Ł drużyn 
i hufców, i w najlepszej kondycji doczekał końca fitierowskiej okupacji. 

Sztandar był przechowywany w szczelnym tubusie z blachy cynkowej, wkła- 
danym w nieczynną zaślepioną rurę opadową rynny deszczowej. Było to w do- 
mu „Grajcarka” przy ul. Wiatracznej 10a. Przygotowując sztandar do transportu 
— „Grajcarek” owijał się płatem, zakładał na to koszulę i marynarkę lub palto. 
Drzewce rozłączone przenoszone były w ręku po zamaskowaniu go kilkoma 
drewnianymi listwami. 

Sprawozdanie finansowe 
ra okupacyjne dzieje 

po jego p 

  

  

  nie sposób nie po! 
drużynowy i LS 

se z kosztów i SBb wów. Na Radzie Dużysy w dniu 23. VIII. 1943 r. (ponie- 
działek) w punkcie 4 protokółu odnotowano: 

„Sprawozdanie kasowe drużynowego na sztandar drużyn, 7: 
10 zł — materiał na lilję (zakończenie drzewca — czuba) 
30 zł — wykonanie ligi 
15 zł — sznur z chwastem 

5 zł — materiał na głowicę lilji 
5 zł — materiał na łącznik do drzewca 

25 zł — za wykonanie łącznika do drzewca 
5 zł — kółeczka i przejazdy służbowe w sprawie sztandaru 

15 zł — lakier bezbarwny 
4 zł — farba do malowania 

że w osiem 
fina:   

  
114 zł — razem 

Zebrano z ofiar przy poświęceniu sztandaru od Rodziców Chrzestnych i gości zł 150,- 
Saldo 36 zł, przekazano na wydatki drużyny 

Powstanie Warszawskie 
Na czas „Przełomu”, takim bowiem terminem określano Powstanie, każdy 

z członków konspiracyjnego 22 Szczepu Harcerzy otrzymał przydział zgodny 
ze swoim przygotowaniem. Już w końcu lipca ogłoszony został stan alarmowy,   

tępy działania 
na rzecz mieszkańców np. stałą opiekę nad 
osobami niepełnosprawnymi, seniorami 
harcerstwa, prace porzą rządkowe w szkole, 
opieka nad dziećmi, praca w bibliotece pu- 
blicznej itp. Zastępy podejmowały różne 
formy zarobkowania: zbiórka surowców 
wióriycii sadzenie lasu, zbieranie owoców, 
malowanie ławek. Idea fundacji sztandaru 
została rozpropagowana wśród kadry szcze- 
pu. Wpłaty zastępów włącznie z indywi- 
dualnymi ofiarami osiągnęły w szczepie 
sumę blisko 30 tys. złotych. Drużyny na- 
wiazywały do tradycji dawnych działań 
drużyny; harcerki przyjęły tradycję i naz- 
wę 33 WŻDH — „Ólszyna” i związanej 
z tym pracy programowej, harcerze urzą- 
dzili spływ kajakowy z Wigier Czarną Hań- 
czą, wznowiona została w Szczepie Har- 
cerska Poczta Polowa. Rajd tradycji odbył 
się 11.VL.1983 r. i jest omówiony osobno. 

Zwiórka Kręgu Instruk- 
storii Szczepu. Na zbiórce 

instruktorzy i i kandydaci na instruktorów 
zapoznali się ze stanem opracowania kroni- 
ki szczepu, zebranymi relacjami i wspomnie- 
niami, zestawionymi obozami i obsadą kad- 
rową na przestrzeni 68 lat. Postanowiono 
przygotować „Zarys Dziejów 22 Szczepu 
„„Watra”, który wydany w dużym nakła- 
dzie byłby dostępny harcerkom i harce- 
rzom oraz seniorom i posłużyłby do ze- 
brania uwag do pełnego opracowania his- 
torii harcerstwa na Grochowie. Opracowa- 
na zbiorowym wysiłkiem pod redakcją 
hm G. Nowika książka „Zarys Dziejów 
22 Szczepu „Watra” im. hm K. Skorupki” 
wydana została nakładem Szczepu w serii 
prac Zesj poł Historycznego Głównej Kwa- 
tery ZHP. Prace introligatorskie wykonane 
zostały we własnym zakresie pod kierun- 
kiem hm A. Czuby. Książka z okolicznoś 
ciowym stemplem rozprowadzana jest jako 
cegiełka na sztandar. 

e 21.1I1.1983 r. — Posiedzenie Komite- 
tu Honorowego, podczas którego podjęto 
inicjatywę szczegółowego opracowania dzie- 
jów wojennego sztandaru konspiracyjnego 

Szczepu Harcerzy, zaginionego po likwk 
dacji ZHP w 1950 r. Komitet postanowił 
rozpropagować ideę odtworzenia sztanda- 
ru, rozesłać Seniorom Harcerstwa na Gro- 
chowie odpowiednie komunikaty, przygo- 
tować wzór odtwarzanego sztandaru, zorien- 
tować się co do cen i możliwości wykona* 
nia sztandaru. Komitet zakupił i rozprowa- 
dzał wśród seniorów i harcerzy książki: 
Stanisława Broniewskiego „Całym Życiem” 
i Tomasza Strzembosza „Oddziały Sztur- 
mowe konspiracyjnej Warszawy”. 

© Wielkanocna zbiórka „Starej Wiary” 
i Rady Szczepu — poświęcona była wspo- 
mnieniom o Kaziku Skorupce. Wypowiada- 
ne tam relacje zostały nagrane na taśmę 
magnetofonową, a na ich podstawie po upo- 
rządkowaniu i selekcji przygotowana zosta- 
ła przez HO Roberta Raczkowskiego audy- 
cja kasetowa o bohaterze szczepu. Audycja 
była wielokrotnie odtwarzana przez zastę- 
py harcerskie, w gronie KPH i Śeniorów. 
Audycja ta wraz ze zbieranymi relacjami, 
materiałami archiwalnymi, wspomnienia- 
mi drukowanymi stanowiła podstawę do 
opracowania przez Krąg „Dębów” pod 
komendą pun T, Sikorskiego biogramu 
hm K, Skorupki. Biogram ten wydany przez 
szczep w dużym nakładzie został rozpro- 
wadzony wśród harcerzy, rodziców i senio- 
rów harcerstwa. 
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e 11.VI.1983 r. — Rajd Tradycji Szcze- 
u przygotowany przez pwd. Z. Skarzyń- 

skiego | pwd. P. Czubę, rozpoczął się zbiór- 
ką zastępów w miejscu dawnego folwarku 
na Kamionku, miejscu pierwszych zbiórek 
w 1915 r. Trasa rajdu wiodła po miejscach 
związanych ze służbą 22 WDH i hm K. Sko- 
noki-l Joko Kanioskowiki ( (powódź 
w 1925 r.) — pomiary głębokości wody 
z pontonu, długości i szerokości jeziora, 
2. Ementarz na Kamionku (miejsce 
wszej zbiórki 15.XII.1920 r.), 
na ul. Boremlowskiej (centrala O 
1939 r.) — przenoszenie meldunków, kara- 
binów (świezstnych) i skrzynek od ami: 

przygotowano lokale, sprzęt, uzbrojenie, pobrano z dowództw rejonów VI Ob- 
wodu AK Praga — biało-czerwone ostemplowane opaski. 

pluton 617 został 31 lipca w mieszkaniach 
„Grocha” — „Kij, anki” i „Zawady”, na osiedlu Towarzystwa Osiedli Robotniczych 
przy ul. Podskarbińskiej CA Tworzył on wraz z drugim plutonem „Lota” kom- 
panię sztabową dowódcy VI Obwodu, dowodzoną przez por. „Żbika” (Boles- 
ław Szczegłów). Pluton 617 miał za zadanie przygotować zrzutowisko w rejonie 
Golędzinowa. Jego lokalizację zmieniono przed Powstaniem na łąki przy Alei 
Waszyngtona i Parku Paderewskiego. O godzinie W” na miejsce koncentracji sta- 
wiło się 29 ludzi z pełnym uzbrojeniem plutonu. Przy ulicy Nowińskiej na Ka- 
mionku oczekiwał zadań sześcio-osobowy patrol sanitarny plutonu. Dowódca 
plutonu zdj A wysyłał patrole w rejon zrzutowiska na ul. Grochowską, Wa- 

  

  pił (pustych), 4. ul liesz- 
kanie K. Skorupki), tg, ul. Osiecka Bi (miej 
sce aresztowania H. Ostrowskiego) przenie- 

, na Kamionek. P ł „materiały do rozpalania ognisk sygnaliza- 
cyjnych, latarki itp. ią: je łączność z obwodu i k 

|. Na rozkaz z d obwodu odsyła walczącym w centrum Pragi 
  

  sienie meldunku, 
(koncentracja plutonu 617 do ati 
szkicowanie rejonu zrzutowiska, 7. Igań- 
ska $ (koncentracja plutonu 605 do Pow- 
stania) przeniesienie meldunku nad Wisłę, 
nadawanie Morsem, 8. Most Poniatowskie- 
go opatrywanie i przeniesienie „rannego” 
powstańca, 9. Olszynka Grochowska (miej- 
sce zbiórek i Przyrzeczeń, prac 
wych, sadzenie drzew), 10. Zakończenie 
rajdu ogniskiem w miejscu dawnych biwa- 
ków drużyny w Zielonej. Na apelu odczy- 
tany został rozkaz z informacją o nadaniu 
szczepowi imienia hm Kazimierza Skorupki. 

Ostatni okres działań szczepu i Honoro- 
wego Komitetu Fundacji Sztandaru związa- 
ny był z fundacją sztandaru i przygotowa- 
niami do przekazania go Szczepowi. 

e Honorowy Komitet Fundacji Sztan- 
daru rozesłał łącznie 5 komunikatów in- 
formujących o swych pracach, Odbyło się 
łącznie 20 spotkań ogólnych, kilkadzie- 
siąt spotkań powołanych specjalnie zespo- 
łów: wydawniczego, wystawienniczego, 
organizacyjnego, wyprawy do Lublina etc, 
Zazganizowanę Zostały specjalne spotkania 

Wiary” i KPHE 31 lipca — w przed- 
dzień rocznicy wybuchu Powstania 4 
szawskiego, 14 sierpnia — w przeddzień 
40 rocznicy poświęcenia konspiracyjnego 
sztandaru i przysięgi w Drużynie BS, 12 lis- 
topada — w rocznicę Odzyskania Niepod- 
ległości, 18 grudnia — w Święto Barw 
Szczepu. 

© Przedstawiciele Honorowego Komite- 
tu Fundacji Sztandaru porozumieli się w 
sprawach związanych z przekazaniem szcze- 
powi sztandaru z Komendą Hufca, Komen- 

powstańcom wszystkie hełmy plutonu. Patrolowanie rejonu zrzutowiska i utrzy- 
mywanie łączności przez gońców trwało do 10 sierpnia. Przyniosło to plutonowi 
straty: czterech rannych, z których jeden dostał się do niewoli, i wywieziony zos- 
tał do Oświęcimia, a ciężko ranna sanitariuszka plutonu zginęła pod gruzami pod- 
czas bombardowania. Zapowiadane zrzuty w tej części Warszawy nie nastąpiły, 
a pluton na rozkaz dowódcy obwodu płk „Bobera” fo wka Żurowskicgo) 
przeszedł p do k Po : i 
dowódcy plutonu „Synka”, ie zak i oddział 
przejął jeden z najstarszych harcerzy 22 WDH — „Zając” (Bronisław Sawulski). 

Harcerski pluton łączności 605A skoncentrowany był od 28 lipca na kwate- 
rach wyczekiwania. Pluton sformowany z Hufca Bojowych Szkół Grochów nie 
występował w Powstaniu jako zwarta j jna, za „Po d: 
został na drużyny i patrole ł; d: ów: 
1 — Bródno, II — „Targówek, III — - Grochów, Iv - ea Praga, y= Page oraz. 
Głównej j przy ulicy V larcerze wyp: 
w PERS telefoniczny „organizowali jacność na szczeblu taktycznym, a także 
byli między sk ymi (na tak zwanej 
sieci „czerwonej” — bojowej). Rozwój sytuacji spowodował, że niektóre patrole 
brały udział w walkach jako liniowa piechota, lub też niszczyły sieć łączności 
wroga. Po rozformowaniu oddziałów Armii Krajowej na Pradze i ponownym 
przejściu do konspiracji po 3 sierpnia — harcerze umywa nadal łączność 
między dow. rejonów i obwo: dniejsze przejście 
znajdowało się pod wiaduktem na ul. Targowej, tam je zastrzelony został włó- 
częga „Roman”. Rozformowanie oddziałów nie dotyczyło służby łączności. 
6 sierpnia Sai (Ryszard Goliszek) i i „Jeremi” (Idzi Kania) ze Składnicy 

Rejonu lokonali ia brzegu Wisły w oko- 
licy cia. adena to „Kruk” z „Kołłątajem”, po otrzymaniu zgody 

z dowództwa Rejonu, przepłynęli Wisłę 14 sierpnia nawiązując kontakt z Ko- 
mendą Mokotowa i po upływie a „godzin zameldowali swój kia 17 sierpnia 
„Kołłątaj” p dzą! 
wego z III Rejonu. Powrócili 18 sierpnia. Po = znim „kol po; raz trzeci 
Pat Wisłę p. 

  

  

  

    

    

  

  

  

  

  rzez k 
j III Rejonu — plut. pda. „Strnsia” "(Tadeusza Kuler- 

  Chorągwi i Komisją Chorąg- 
wi Stołecznej, w wyniku czego opracowar 
ny został szczegółowy scenariusz uroczys- 

Komitet ustalił zasady uhonorowania 

wyró: onych acc e 
dą W drzewcu sztandaru. Osoby 
ne zostały powiadomione osobnym 
mami. Komitet utrzymywał kontakt infor- 
mował o swych działaniach: Dyrekcję 
i Radę Pedagogiczną, Komitet Rodzicieł- 
ski Szp 60, Towarzystwo Przyjaciół Gro- 
chowa, Koło ZBOWiD Kamionek, Mieję- 
kie Zakłady Komunikacyjne, Spółdzielnię 
Mieszkaniową „Osiedle Młodyc 

© Komitet przygotował wy danie włas- 
nym Waloru potwierdzaji 

śkiezaj. Efektem tych przepraw było przerzucenie dobrze uzbrojonych oddzia- 
łów III Rejonu do walk na Mokotowie. 18 Spa — wobec całkowitej utraty 
łączności z ogarniętym obławą phm „Wilkiem” — „Kruk” otrzymał od Ko- 
mendanta Bloku „„Bazylika” phm „Bryzy” (NN) polecenie objęcia Hufca BS 
Grochów i przygotowanie go do wymarszu w lasy k. Choszczówki, gdzie wraz 
z Hufcem BS Bródno mieli działać jako oddział partyzancki. Przerzut nastąpił 
w dniach 20—22 sierpnia poprzez punkty etapowe: Kawęczyńska, Ks. Piotra 
Skargi i Św. Wincentego róg Pińskiej. 22 sierpnia w, godzinach rannych część 
chłopców została ogarnięta obławą w rejonie ul. Św. Wincentego i zabrana przez 
Niemców. Wieczorem, kiedy słońce chyliło się ku zachodowi oddział wyruszył 
ku Białołęce. Tam, w nocy nastąpiło połączenie z grupą Hufca BS z Bródna. 
23 sierpnia w lasach k. Choszczówki znalazł się połączony oddział praski Bojo- 
wych Śzkół, słabo uzbrojony w sile ok. 45 osób. Działał pod dowództwem 
phm „Bryzy” do połowy września, po czym nastąpiło jego rozformowanie. 

_ Roje „Zawiszy” od 27 lipca powaczny bez Pery, przeowacię ruchu wojsk 
  

wpłatę na Fundację Sztandaru, Kopert 
% wietsunkamni hisler romy ch w andsrów 

i proporców harcerstwa na Grochowie, 
Jednodniówkę z dziejami sztandaru, życio- 
rysem Bohatera, opisem odtworzonego 
sztandaru, ls i 

ze stałych p j przy 

K: ńsk oraz i BeGcHi, ycł abuż ul. Groch ki 
i Wału Miedzeszyńskiego. W oki „Przełomu” zawiszacy mieli pełnić służbę 
pomocniczą o kryptonimie „Mafeking”. Do zadań tej służby należało zabezpie- 
czenie przeciwpożarowe obiektów i ich ochrona przed rabunkiem (szkół, urzę- 

  

  

dotyczącymi bieżącej pracy Szczepu. Pra- 
cami zespołu wydawniczego kierował 
p. W. Latoszek. 

  

5 ZAWATERNIK   dów, mag: itd.), ochrona ludności cywilnej, obserwacja kolaborantów 

i bimbrowni oraz oddziaływanie na nastroje ludności cywilnej. Przebieg Powsta- 
nia po tej stronie Wisły ipo częściowo te formy działania. Po ponow- 
nym przejściu do k małych i a przez 
to nie smd a na „siebie więkzej uwagi, spoczął obowiązek UŻY wania 

ymi w czym wspierali 

  

  

swych starszych druhów z Bojowych Szkół. W nocy z 14 na 15 sierpnia prze- 
płynął Wisłę z meldunkiem z Pragi — hufcowy Roju „Orły Podolskie” — „Brzo- 
za”. Wylądował na Solcu w rejonie placówki obsadzonej przez pluton, 
w szeregach którego ah odcięty w TEST W drużynowy „Orlicz”. Po- 

d ręgu 
się w Głównej Kwaterze megej informując o działaniach „Zawiszy” na Pra- 
dze i Grochowie. Mówił o wydaniu instrukcji dla fryzjerów, którzy podczas 10Z- 
mów z klientami mieli i jedynie pi i prze- 
ciwdziałać objawom paniki, Gor o gt i i 

  

  

  

  „Kc gr były starą wiec dką _„Harcer- 
skie Zakłady Wydawnicze - Psia z lilijką na tle litery Z”. Komunikaty 
te ze względu na odcięcie mieszkańców prawobrzeżnej Warszawy od jakich- 
kolwiek źródeł informacji spełniły ay s0ę w kształtowaniu opinii i nas- 
trojów ludności. „Brzozie” zap racę w H; j Poczcie Polo- 

wej, ale zdecydował on wrócić na Pragę, sd miał przekazać rozkazy dla 
dowódcy VI Obwodu, a na Grochowie oczekiwali go zawiszacy, których był 
hufcowym. Po pi jęciu Wisły rozkazy do składni- 
cy mekdankowej na Saskiej _Kępie, ale sam podczas przedzierania się na Gro- 
chów został zatrzymany i wywieziony na roboty do Niemiec. W tym też czasic 
aresztowany i wywieziony został „Pelikan”. Jeden z zastępów jego Roju „Wal- 
cząca Warszawa” dowodzony przez wrze (Stanisława Milewskiego) wy- 
szedł razem z gi BS-ami dź hufcowy Roju 
„Szczep Sikorszczaków” — phm RUE przepłynął Wisłę wraz z kilkoma 
starszymi harcerzami swego Roju i wraz z innymi oddziałami z Pragi, Grocho- 
wa i Saskiej Kępy walczył na Sadybie. Tam też 2 września poległ osłaniając 
odwrót powstańców na Górny Mokotów. 

Sprawdziły się słowa „Synka” wypowiedziane 16.IV.1944 r.: 
„„Niedługa już jest może chwila, gdy z mroków konspiracji wywiedziemy go (sztan- 

dar), by walcząc pod nim, zdać egzamin z naszej służby Ojczyźnie ... 
Powstanie na prawym brzegu Wy miało inny przebieg niż w Warszawie. 

hi Gocławka, Targówka, Bródna 

nie sprzyjała działaniom bojowym, nasycenie tych dzielnic rezerwowymi od- 
działami zaplecza frontu w rejonie 
Rembertowa i Otwocka stworzyło ogromną dysproporcję sił. W tych trudnych 
warunkach godny podziwu jest hart i wola walki Szarych Szeregów na Pradze, 
Bródnie, Grochowie. Walczyli z bronią w ręku także na Sadybie i w rejonie 
Choszczówki, utrzymywali łączność -nerw wszelkiej organizacji-wydawali „Ko- 
munikaty Radiowe” a krzepiące słowo. Kilku poległych, kilkunastu ran- 
nych i do obozów „ jenieckich, 
na roboty do Niemiec -— to bilans walki i strat ponad 200 osobowej harcerskiej 
gromady na Groch w Powstaniu 

Odrodzenie 
Po powrocie z Choszczówki do domu, Leonard Ranc w końcu września, na 

apel dowódcy VI Obwodu AK Praga płk Antoniego Żurowskiego wraz z kilko- 
ma innymi harcerzami z grochowskich BS-ów zgłosił się na ochotnika do Woj- 
ska Polskiego. Sztandar przez cały okres Powstania i przejście frontu ukryty 
był w swoim schowku w rynnie. Odchodząc na front chorąży sztandaru pozos- 
tawił matce prośbę— dyspozycję, że jeżeli nie powróci, aby wydała sztandar 
temu z hufca, który się po niego zgłosi. O miejscu ukrycia sztandaru wiedziało 
niewielkie grono — hufcowy, przyboczny hufcowego, drużynowi. 

W tym samym czasie jesienią 1944 r. na terenie wz) już od A > 8 r 
Pragi, tworzą się zręby Związku EF Polskiego. 
został harcmistrz Roman Modrzejewski. Do Mie | też zgłasza się lace i in- 

zarych głównie BS-ó' 
i GS-ów. paska w poz dzBnnikóo ujawniła się drażyca zawiiaków, którą iż 
Szkole Powszechnej Nr 54 czasowo przy ul. Igańskiej 5 prowadził Ho Andrzej 
Kieruzalski. Wkrótce wróciła ona do swego tradycyjnego numeru i nazwy i jako 
22 WDH im. Króla Władysława Łokietka działała do 1949 roku. Inni objęli 
funkcje drużynowych: 18 WDH Żeglarskiej — HO Jerzy Drewniak, 67 WDH 
HO Konrad Bednarek, 75 WDH (przy Gi ium i Liceum im. 
Warszawy) — HO Zbigniew Koza zik, 76 WDH — HO Jerzy Piątkowski, 
VII Praską (tymczasowa numeracja) DH — Janusz Tworek. Po powrocie z wo- 
jennej tułaczki Ue Jerzy Przyjemski wszedł w skład Komendy Hufca, phm Ja- 
rosław tał przy 'go a phm Leszek Skalski komen- 
dantem Ośrodka Godów. 

Phm Jarosław Stodulski b. drużynowy 100 BS Grochów natychmiast po po- 
wrocie do Warszawy, ok. 20.IV.1945 r. zgłosił się do matki Leonarda Ranca 
a Sn: od niej sztandar wraz z kroniką hufca. Poinformował o tym hufcowe- 

go jak też J. Przyj ib Hm R. Modrze- 
(e doradził, aby z ze względu na burzliwe jeszcze czasy sztandaru nie ujaw- 
niać. Pierwsza jego pre; nastąpiła p p w sierpniu 1945 r. 
na Zlocie Śląskiego w K: Podczas j Mszy Św. 
reprezentacyjna drużyna z Warszawy, ubrana w powstańcze stroje z opaskami, 

  

  

  

  

  

  

  

  

  

  

  

  
  

  

    wystąpiła ze sztandarem 400 Drużyny BS Praga. Podczas defilady warszawiacy 

© Zestawiona została lista poległych, 
zmarłych i pomordowan; har- 
cerek z Grochowa. Na podstawie tej listy 
przygotowany został przez wę dr. M, Do- 
miniak apel poległych i „Dzień Pamięci”, 
w kryta zastępy harcerskie i seniorzy od- 
wiedzili mogiły Druhen i Druhów odeszłych 
na „Wieczną Wartę”. 

© Przed uroczystością przekazania sztan- 
wici delegacja Komitetu i Szczepu udała 
się do obozu śmierci w Majdanku, skąd po- 
brano ziemię, przeznaczoną do umieszcze- 
nia w głowicy sztandaru. 

e Największym osiągnięciem Honoro- 
wego Komitetu Fundacji Szandaci było 
wznowienie poszukiwań zaginionego po 
1950 r. sztandaru, które to poszukiwania 
uwieńczone zostały częściowym powodze- 
niem. Odzyskany został zniszczony płat 
Sztandaru Drużyny 400 Bojowych Szkół 
Praga a także odzyskano proporzec Druży- 

(00 Bojowych Szkół Grochów. 

Głowica Sztandaru 22 Szczepu „Watra” 
im. hm K. Skorupki 
Głowica osadzona jest na olchowym drzew- 
cu, puszka zawiera Prochy z Majdanka, kopie 
listów K. Skorupki z Pawiaka oraz Głownie 
Watry z ogniska obozowego w roku 1983. 
Głowicę i drzewce wykonali: Antoni Beer 
i Jan Jasieniecki. 
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